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KAZIMIERZ WOJCIECHOWSKI
przeżywszy lat 56

po długich i ciężkich cierpieniach zasnął w Bogu dn. 3 lipca b. r.
Wyprowadzenie drogich nam zwłok z mieszkania na Kolonii Juliusz do miejscowego kościoła w Po­

rąbce nastąpi dn. 4 lipca o godzinie 17.
Nabożeństwo żałobne oraz wyprowadzenie zwłok na cmentarz miejscowy odbędzie się dnia 5 lipca o 

godzinie 9 rano, o czem zawiadamiają pogrążeni w głębokim smutku
Córka, Zięć, Siostra, Wnuczka i Rodzina

KAZIMIERZ WOJCIECHOWSKI
zasnął w Bogu dn. 3 lipca b. r.

W Zmarłym tracimy dzielnego i wysoce uzdolnio­
nego pracownika, oddanego swym obowiązkom i za­
wodowi. Zgon Jego okrywa nas żałobą i powoduje 
głęboki żal z powodu tak wielkiej straty.

Cześć Jego pamięci!
DYREKCJA

Warszawskiego T-wa Kopalń Węgla 
i Zakładów Hutniczych 

w Niemcach

KAZIMIERZ WOK^IECHOWSKI
Długoletni współpracownik nasz w Warszawskim T-wie Kopalń Węgla, były nadsztygar kopalni 

Kazimierz, zmarł w dniu 3 lipca b.r.
W Zmarłym tracimy serdecznego i cieszącego się ogólnym szacunkiem Kolegę i Towarzysza pracy. 
Cześć Jego pamięci!

Koledzy i współpracownicy 
Kopalń Warszawskiego T-wa
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Przemówienie Marsz. Śmigłego-Rydza w Wilnie
WILNO, 3.7 Dzisiaj odbyła się w 

Wilnie uroczystość poświęcenia sztan­
daru artylerii w Wilnie oraz wręczenie 
Marsz śmigłemu Rydzowi honorowego 
obywatelstwa wszystkich gmin woj. Wi 
ieńskiego.

Podczas uroczystość tych Marsza­
łek śmigły Ryla wygłosił po wręczeniu 
mu dyplomów następującej treści prze­
mówienie :

„Panie wojewodo, szanowni pań­
stwo.

W słowach, które tu przed chwalą 
usłyszałem, napomknięto o woginie. — 
Padły nazwiska wielkich wodzów, zwią­
zanych z przeszłością Wilehszczyizny. 
Stanęło przed nami wspomnienie ostat­
niej) wojny, w której i ja brałem udział 
Ten temat wojenny, żołnierski, podej­
muję, gdyż sądzę, że jest on istotnym 
motywem w tej chwili, którą dano mi 
dziś wśród panów przeżyć.

Tak się złożyło, że trzy czwarte woj­
ny polskiej spędziłem tu, .pełniąc swoją 
żółnierską powinność.

Skończyła się wojna. Nastał pzikój. 
Polska cała stanęła na progu nowego 
życia — . życia pokojowego. Pługi wa­
sze wyruszyły orać ziemię pod nowy 
chleb — pługi ciągnione w tej pierw­
szej wiośnie pokoju tak często iprzez 
zmarniałe w wiajnie, wynędzniałe konie 
wojskowe. Płuigi — tak często utyka­
jące na korzeniach bujnie przez wojnę 
wyhodowanych na polach brzózek i so- 
senek, zgrzytające nieraz o lufy zar­
dzewiałych karabinów, albo na ko­
ściach jakiegoś żłnierza.

Przeszła jedna o druga wiosna poko­
ju, a jeszcze trudno było uwierzyć, że 
istotnie wojna się skończyła, że oto już 
jest pokój. Dlatego też do 1922 roku 
byłem dowódcą armii w Lidzie, aby 
być na wszelki wypadek, gotowym, aby 
czuwać nad spokojem i nad bezpjeczeń 
stwem tej waszej ziemi wileńskiej

Jest jeszcze coś innego, ważniejsze­
go. Z pośród ' wielu tych momentów 
wspomnę jeden, najważniejszy: oto tu 
kiedy przybyłem w 19 roku w sposób 
wyjątkowy zamanifestowało się uczu­
cie społeczeństwa dla żołnierza, tu po 
raz pierwszy zobaczyłem w całej potę­
dze i prawdę: żołnierza i narodu.

Dziękując więc serdecznie za serce, 
ofiarowane mi w tej chwili — jak się 
wyraił p. wojewoda — muszę stwier­
dzić, że po tamtych wrzeniach nic już 
nie może zmienić mojego wewnętrznego 
stosunku do Wileńszczyziny, i nawet ta 
piękna uroczystość, za którą serdecznie 
dziękuję, jest stwierdzeniem stanu fa­
ktycznego. Bo obywatelem tej wasze] 
ziemi cziuję się już oddawna. Czuję się 
nim jeszcze od tamtych wojennych 
czasów — zarówno n,a podstawie senty­
mentu żołnierskiego, jak też na pod- 
stwie przeżytego wspólnie jednego ro­
dzaju naszej wielkiej historii. A jest 
to historia tym szczególna, że jest nie­
zapomniana, najbardziej bowiem cha- 
raikterystycziną cechą w historii jest to 
że się ją łatwo zapomina.

Bo czymże można wytłumaczyć, że 
narody wciąż powtarzają popełnione 
niegdyś błędy, że wykazują te same na-

W jakim miesiącu
POPEŁNIA SI? NAJWIĘCEJ 
SAMOBÓJSTW W POLSCE?

Z ogłoszonych ostatnio danych sta­
tystycznych o samobójstwach w Poł­
ażę, wysnuć można interesujące wnio­
ski. Okazuje się bowiem, że najwię­
cej samobójstw przypada nie w miesią­
cach szarugi jesienną), zazwyczaj de­
prymująco wpływającej na ustrój ner­
wowy, ale w-łaśnie w najpiękniejszym 
miesiącu w naszym klimacie — w ma­
ju. W miesiącu tym na ogólną liczbę
1.347  zamachów samobójczych, jakie 
zanotowano w Polsce w roku ubiegłym, 
targnęło się na życie 437 osób. Nato­
miast.najmniej samobójstw zarejestro­
wano w styczniu.

Mężczyźni najczęściej popełniają za­
machy samobójcze w lipcu, najrzadziej 
zaś w styczniu. Wśród kobiet zaob­
serwowano najwięcej samobójstw w 
kwietniu, najmniej zaś w grudniu.

rowy, że powracają na dawno potępio­
ne drogi, mi,o że i te błędy, i te naro­
wy i te złe drogi da wino już zostały — 
przez si.torię oceniane i sklasyfikowane 
— tak samo jak zostały określone tra­
giczne następstwa tych błędów i naro­
wów.

Powracając od historii do teraźniej-' 
szóści i abstrahując od mej osoby, po-

1“„SAVOY” Sosnowiec tl. 3-Maia 8.
l'EL. 61-901 PODZIEMIA — TEL. 61-904
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ANI NOLJAR
RENE REŃSKA

DANUTA DALL
Świetna orkiestra Braci Paździejewskich

111111 11 ! tlailepsza wentylacja.

Układ wojskowy francusko-tu recki 
o współpracy na terenie Alexandretty

ANTIOCHIA, 3.7 — W Antiochii 
podp sany został układ między sztaba­
mi generalnymi francuskim i tureckim 
zawarty na zasadzie traktatu z dnia 29 
maja 1937 r. Układ te ma na celu przy 
gotowanie ewentualnej współpracy obu 
armii, celem zapewnienia inteegralno- 
ści terytorialnej Sandżaku Alexandre- 
ty oraz utrzymania obowiązującego na 
tym obszarze statutu politycznego.

Natychmiast po podpisaniu tego u- 
kladu, podpisany został również przez 
reprezentantów obu sztabów protokół 
dodatkowy, normujący warunki, w któ 
rych odbywać się będzie współpraca 
wojsk framcusko-tlreckich.

PARYŻ, 3.7 — Prasa paryska do-
nsi z Beyuru, że ludność turecika z San- 
żaku Alexsandrety pdzygotowuje owa­
cyjne przyjęcia dla oddziałów turec­
kich, które mają przybyć na teryto­
rium Sandżaku. by wspólnie z oddziała- 
mifrancuskimi czuwać nad utrzyma-

TOKIO, 3.7. (PAT) Agencja Domei donosi, 
że b. szef GPU na Dalekim Wschodzie, Henryk 
Somojłowicz, który zbegł d oMandżukuo, u- 
dzielił przedstawicielom prasy japońskiej wy­
wiadu, w którym na wstępie oświadczył, żę 
jest przeciwnikiem Stalina, natom-ast ,,nie 
zdradził swej ojczyzny i współobywateli1*.

Somojłowicz (pseudonim Łuszkow) oznajmił, 
że postanowił uciec z ZSRR z chwilą, gdy zo-

Tajemnice terorystycznej dyktatury
Rewelacyjne wynurzenia b. szefa GPU

Straszliwy huraoan w WiolkooolscB
Drzewa 0 dwumetrowym przekroju powyrywane 

z korzenia
POZNAŃ, 3.7 — Nawałnica, kitóra 

przeszła w godzinach popołudniowych 
nad Poznaniem, poczyniła również spu­
stoszenia w sąsiednich powiatach.

Szczególnie silnie dla się bursza we 
■znaki w okolicy Śremu, gdzie wichura 
powywracała około 50 przydłroanjrch 
drzew, tamując zupełnie ruch na szo­
sach. Równ eż w samym Śremie powy­
wracanych zostało kilkanaście idirzew. 
Na jednej z ulic jeden z przechodniów 
uniknął tylko cudem śmierci, zdążyw­
szy w ostatniej chwili uskoczyć przed 
walącym się drzeweb. Wszystkie pra­
wie dachy w Śremie są uszkodzone. — 
Szkody, wyrządzone przez szalejący 
żywioł, w samym tylko powiecie śrem- 
skim sięgają blislko ówiierć miliona ził. 
Burzą, której towarzyszył silny grad,

zositawając moje takie czy inne osobi­
ste przeżycia, muszę za jedno gorąco 
podziękować: oto piękna uroczystość 
wojskowa na ,placu Piłsudskiego i isto­
tny podkład tego naszego dzisiejszego 
spotkania kaiże spodziewać się, że w 
narodzie polskim pewne doświadczenia 
historyczne zaczynają się utrwalać i 

I stają się niezapomniane".

Dwa baseny z żywymi rybami.

niem porządku j bezpieczeństwa,. W 
szeregach wiosek i miasteczek przygo­
towywane są luki triumfalne.

JEDNA OSOBA ZABITA, DWIE CIĘŻKO I CZTERY LŻEJ RANNE

sędzia sądu grodzkiego w Łodzi Izydoi 
Fichtenholc został zabity na mijescu. 
Jego towarzysz adw. Nippe odniósł lżej 
sze rany. Szofer Ziętek został ciężko 
ranny. Ciężko ranny został również szo 
fer wozu sieradzkiego Kazimierz Trę­
bacz. Trzej jego towarzysze, mieszkań­
cy Sieradza, odnieśli lżejsze rany.

Zwłoki sędziego Fichtenhołca prze­
wieziono do kstnicy w Sieradzu. Adw. 
Nippe przewieziony został do Łodzi, a 
dwaj szoferzy w stanie ciężkim do szpi 
taiła w Sieradzu.

ŁÓDŹ, 3.7 PAT. Na szosie pomiędzy 
Sieradzem i Zduńską Wolą wydarzyła 
się tragicz i w Skutkach katastrofa sa­
mochodowa. Samochód jadący z Łodzi, 
prowadzony przez szofera Ziętka Sta­
nisława, przy mćjainiu furmanki, z po­
wodu małego pola widzenia wpadł na 
jadący z dużą szybkością samochód z 
Sieradza, prowadzony przez Kazimie­
rza Trębacza.

Skuttk, zderzenia były straszne. Oba 
wozy zostały niemal doszczętnie zdruz­
gotane. Jadący w łódzkim samochodzie

stał odwołany do Moskwy wraz z kierowni­
kiem partyjnym na Dalekim Wschodzie, Sta- 
cewiczem. Początkowo próbował ucieczki przez 
punkt graniczny Grodekowo, lecz z powodu 
trudności zmienił plan i przekroczył granicę 
w pobliżu m. Posjet. Decyzja ucieczki trwała 
długo, ponieważ Somojłowicz n e chciał nara­
żać swych krewnych i przyjaciół, pozostałych 
w Sowietach. Jednak w końcu postanowił zbiec

poczyniła również znaczne szikody na 
ipołaeh i w ogrodach.

Podobny obraz spustoszenia przed­
stawiają okolice Wolsztyna., gdzie hu­
ragan powywracał drzewa, słupy tele­
foniczne, pozrywał dachy, które wiro­
wały przez’ pewien czas w powierau, za­
nim padły na ziemię. O sile wichury 
świadczy fakt powywracania ź korze­
niami drzew o 2-metrowym przekroju.

Wszystkie drogi do Wolsztyna uległy 
zatarasowaniu, także ruch kołowy zo­
stał wstrzymamy. Autobusy j pociągi 
■przyszły ze znacznym opóźnieniem.

W okolicy Szamotuł w czasie burzy 
pioruny zabiły dwie osoby oraz kilka­
naście poraziły. Ponadto uległ skrzy­
wieniu od uderzenia pioruna szczyt 
wieży tamtejszego klasztoru.

Żadnych opłat
za zmianą adresu, ani 
też za przesyłką gazety 
pocztą Administacja 
„Kurjera Zachodniego" 
nie pobiera.

Wyjeżdżając na urlop
nie zapomij tylko podać 
Administracji zmiany a- 
dresu, a „Kurjer Zachod­
ni" chętnie za Tobą 
podąży.

ZMIANĘ ADRESU zakomunikować 
można: wstępując na chwilę do Ad­
ministracji lub przez telefon Nr. 61073 
lub też skreślając kilka słów na po-

Ks. kardynał Hlond
U OJCA ŚWIĘTEGO

CITTA DEL VATICANO, 3.7. Ojciec 
Święty przyjął na dłuższej audiencji 
J. E księdza Prymasa Polski kardynała 
Hlonda.

Pijcie tylko
Piwa Browaru

TYCHY
!•

z ZSRR, by ujawnić wobec świata tajemnice 
terorystycznej dyktatury oraz polityki sowiec­
kiej, by w ten sposób pomóc ludnośc: sowiec­
kiej, cierpiącej ponad wszelki wyraz. Samojło. 
wicz zdaje sobie sprawę z własnych zbrodni, 
ponieważ był wybitnym współpracownikiem 
terorystycznej dyktatury, która zmasakrowała 
dziesiątki tysięcy ludzi. Japonię wybrał jako 
kraj azylu jedynie ze względów geograficz­
nych, lecz m.mo to wyraził wdzięczność za u- 
dzielenie mu schronienia. Bezpośrednim powo. 
dem ucieczki była obawa przed czystką, lecz 
głębsza jej przyczyna tkwi w rozczarowani^ 
wobec obecnego reżimu, panującego w ZSRR.

Samojłow cz-Łuszkow oświadczył dalej, że 
brał udział w dochodzeniach, poprzedzających 
procesy opozycji lewicowej w latach 1913 i 
1936. Wedle Samojlowicza oskarżenia w tych 
procesach były dowolnie sfabrykowane, celem 
pozbycia się opozycjonistów. Zeznania oskar­
żonych zostały wymuszone za pomocą straszli­
wych tortur. Jeśli nawet zdarza się, że któ­
ryś z oskarżonych odwołuje zeznania złożone 
w GPU, podczas publicznego procesu, to na­
tychmiast po powrocie do więzień'a w Łu- 
biąnce staje się ponownie uległy.

Samojłowicz-Łuszkow ostrzega naród japoń­
ski przed sowieckimi przygotowaniami wojen­
nymi. Moskwa, udzielając pomocy wojskowej 
Chinom, dąży do wciągnięcia Japonii w wojnę, 
podczas której pragnie zadać jej klęskę. Woj­
ska skoncentrowane na wschód od jeziora Baj. 
Joąlskiego, wynoszą 400.000. Znajduje się tam 
ponadto 200 samolotów, w okolicach zaś Wła- 
dywostoku skoncentrowano 90 łodzi podwod­
nych. Ostatnio przybyło na Daleki Wschód 25 
dywizji staizełeckkłu
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Poniedziałek
Teodora b., Innocent. Udaryka 
Słowiański: Wiel sława
Słońca wsch. 3.31, zach. 19.59 
Księżyca wsch 15.12, z. 23.16

HISTORIA PODAJE:
1228 Nadanie Krzyżakom Ziemi Chełmińskiej 

przez ks. Konrada Mazowieckiego.
1610 Hetm. Żółkiewski zwycięża Moskali pod 

Kłuszynem.
1661 Jan Kazimierz na Sejmie przepowiada u- 

padek Polski.
1776 Ogłoszenie niepodległości Stanów Zjedn, 
1890 Urocz, pogrzeb Mickiewicza na Wawelu 
J934 Zgon Marii Curie-Skłodowskiej.
PRZYSŁOWIA:

Gdy się grzmot w lipcu od południa poda 
Drzewom się znaczy szwank i nieuroda.

AIORYZMY:
Nawet w zgubionym sercu tkwi nagroda za 

znaleźne.
RADY PRAKTYCZNE:

Szklanki myć najpierw w gorącej wodzie i 
zaraz płukać w zimnej, a będą zawsze prze­
zroczyste i z połyskiem.

------- <>OO--------

Kina w Sosnowcu grają dziś
ZAGŁĘBIE: „Królowa Przedmieścia"
EDEN: I. „Zamek tajemnic". — II. ,,Trójka 

hultajska".
PATRIA: 1) ,,Królestwo za pocałunek" — 

2) „Detektyw Helena G.“

Dyżury aptek w Sosnowcu
Dziś dyżury nocne pełnią następujące apteki:

C. Truszkowskiego — ul. Piłsudskiego 46
L. Turskiego — ul. 1 Maja 18
W. Wasilewskiego — ul. Modrzejowska 10 
J. Garbaczewskiego — ul. Sienkiewicza 9 
W. Zieleziń&kiego — ul. Orła 28

Teatr miejski w Sosnowcu
„ROSĘ MARIE" powtórzona będzie na ogól­

ne żądanie publiczności dziś w poniedziałek o 
godz. 20.50. Ceny miejsc od 5 Ogr do zł 3.30 
Bilety wcześniej nabywać można w firmie Wł. 
Czechowski,, ul. 5 Maja 8.

--------ooo--------

Wypłata odpraw
DLA PRACOWNIKÓW ,,VICT0RII"

W cąigu wczorajszego dn:a opracowywano 
listę odpraw dla robotników i urzędników ko­
palni „Victoria" w Golonogu, która, jak wia­
domo, ma być unieruchom'ona.

W ustalaniu wysokości, odpraw brali udział 
przedstawiciele związków: górników i pracow- 
n ków umysłowych.

Wypłata odpraw 550 pracownikom kopalni 
odbyw&ć się będzie dzisiaj w Urzędzie górni­
czym w Dąbrowie.

RZETELNE SKLEPY 
prowadzą tylko towary renomowanych 
fabryk, których „marka" jest anana. 
W takich sklepach jest zawsze ma skła­
dzie znane mydło „Kolłontay" z pralką. 
X TAKŻE CZAPKI KOLORU KHAKI 0- 
TRZYMA POLICJA. W najbliższym czasie 
przeprowadzone będą dalsze zmiany w umun­
durowaniu szeregowych < oficerów PP. Prze­
widziane jest wydanie funkcjonariuszom P. P. 
nowych czapek koloru khaki, dostosowanych 
do wprowadzonych ostatnio mundurów dla po­
licji.

Uroczystości morskie
W CZECHOWICACH

W diniu 26 czerwca rb. odbył się na 
stawie „Dębina" przy kap. „Silesia" w 
Czechowicach wielki festyn urządzony 
z okaziji „Dni Marzą" przez Oddział Li­
gi Morskiej i Kolonialnej przy kopalni.

Mimo niesprzyjającej pogody zebra­
ło się około 5000 osób. Władze repre­
zentował starosta bielski mgr. Bocheń­
ski oraz mapor Grabowski. Na podium
urządzonym na stawie odbyły się poka­
zy gimmastycane i taneczne miejsco­
wych organizacyj społecznych, a wie­
czorem iluminacja stawu, efektowne 
ognie sztuczne i zabawa taneczna.

Całość zabaiwy wypadła bardzo do­
brze, dziętki życzliwemu poparciu dyre­
ktora kopalni inż. Iwanka i gorliwej 
współpracy wuęlksaości urzędników i ro­
botników kopalni, będąc dobrą propa­
gandą idei morskich i przynosząc po­
kaźny zysku na Fundusz Obrony Mor­
skiej.

Gdzie należy spędzić
lipcowy urlop

Lato. Upał dokucza coraz barda-ej. Męczen­
nicy miast myślą z utęsknieniem, o chwili roz­
poczęcia urlopu, który wyzwoli ich z dusznych 
biur i pozwoh wytchnąć z'dala od rozpalo­
nych murów.

Gdyby zadać przeciętnemu „męczennikowi" 
pytanie, czego najbardziej pragnąłby w porze 
urlopu, odpowiedziałby niewątpFwie: odpo- 
czynkr ucieczki od upału.

Upa’ męczy. Dokucza ludziom tak, jak zima 
dręczy ich trzaskający mróz. Jesteśmy urodze­
ni w kimacie umiarkowanym i do tego klima­
tu przywykł nasz organizm. To też dziwnym 
się musi wydać, iż są ludzie, którzy w lipcu 
wybierają się zagramcę na południe po zdro­
wie i wypoczynek.

Lpiec na morzach południowych, to okres 
spiekoty, jakiej w Polsce nie znamy. Tempe­
ratura ponad 50 stopni ńe należy do rzadko­
ści, a jeśli nawet zerwie się wiatr, niesie on 
ze sobą fal? gorąca, a nie rześkiego chłodne­
go pow-etrza, jak nasz wiatr, wiatr od pol­
skiego morza.

Wszytcy znawcy południa twierdzą zogdnie; 
lipiee nie jest porą odpowiednią na wyjazd do 
znajdujących się daleko na połudńu zagranicz­
nych plaż i uzdrowisk. Zwłaszcza ludzie nie 
przywykli do gorącego klimatu i do podzwrot­
nikowych upałów, winn' raczej pohamować swą 
żądzę zobaczenia obcych krajów właśnie w lip­

Boslsiiratia JBUT Sosnowiec K.„,

A
Program na m-c lipiec 1938 r.
1) Świetny duet taneczny dwie znane 

z urody siostry KWIATKO WSKIE 
w tańcach ekscentryczno - charakte­
rystycznych,

2) Przemiła i sympatyczna tancerka 
ALA TRUZI w swoim repertuarze.

Znany zespół muzyczny pod batutą 
p. KARSAWINA

Ol o
■ a1,11,..... -L./rL—j

Fr non
Najlepsza kuchnia na terenie Zagłębia 

Dąbrowskiego i Śląska.

KS Union Touring -- RKS Zagłębie 2:1 (1:0) 
Pierwsze mecze międzygrupowe o wejście do Ligi

Wczoraj w Dąbrowie odbył się pier­
wszy mecz z cykflu rozgrywek między- 
grupowych o wejście do Ligi między 
mistrzami Zagłębia i Łodzi: RKS. Za­
głębie — Union Touring.

Obie drużyny wystąpiły w poprzed­
nio podanych przez nas składach z tą 
tylko róźniieą, że Goldbluma w Zagłę­
biu zastąpił Gembarzewski.

Mecz po równorzędnej grze zakoń­
czył się zwycięstwem łedzian w stosun­
ku 2:1 (1:0).“

Przed zawodami gości powitał ha 
boisku prezes ZOZPN p. Wolski, po­
czyni odpowiada! kierownik drużyny 
łódzkiej p. Izrael.

Po rozpoczęciu gry Zagłębie ma moż­
ność uzyskania już w pierwszych minu­
tach bramki, jednakże atak nie wyko­
rzystuje dogodnej sytuacji. Stopniowo 
rozgrywają się łodzianie, wszelkie jed­
nak ich ataki ozbijają się o doskonałą 
obronę Zagłębia i Klossa w ipomocy- 
Dopiero w ostatniej minucie pada pier­
wsza bramka dla łodzian ze strzału 
Zajdla.

Po przerwie Zagłębie narzuca ostre 
tempo i już w pierwszej minucie Pąkal 
ski wyrównuje Gra toczy się pod zna­
kiem przewagi gospodarzy, bramkę jed 
nakże uzyskuje w 22 minucie dla Ło­
dzi doskonały Królasik po ładnym prze­
boju.

Dalsze minuty pomimo wysiłków Za­
głębia nie zmieniają wyniku i gospoda­
rze schodzą z boiska pokonani.

W „Zagłębiu" zawiódł zupełnie atak, 
a zwłaszcza Banasik, doskonale nato­
miast spisali się obaj obrońcy ; Kloss 
w ‘pomocy.

W zespole łódzkim najlepszymi gra­
czami byli Michalsłkij H w ataku. Go- 
sraczdoe w pomocy i Michalski I w

cu i spędzić ten miesiąc w kraju, gdzie znajdą 
słońce i ochłodę.
Zwiedzanie obcych lądów w pełni lata jest 

połączone i z tą jeszcze niewygodą, że wa­
runki podróży na zagranicznych kolejach są 
mniej dogodne, niż na naszych PKP. Jeździ 
sę po t osób w przedziale, nie ma podnoszo­
nych ławek i noc spędzona w pociągu, dyszą­
ca upałem, powoduje takie zmęczenie, że gasi 
ono całą radość urlopowej podróży.

Dla zdrowia i dla kieszeni lepiej > wygod­
niej będzie, skoro w programie urlopowym na 
mies,ąc l piec uwzględnimy przede wszystkim 
Polskę.

W górach, czy nad morzem, na południu lub 
na północy kraju, na Huculszczyźnie lub krąii 
nie jezior na Polesiu znajdziemy dość malow- 
n czych miejsc, gdzie wypoczynek będzie zu­
pełny, a koszty pobytu na "pewno niższe od 
kosztów podróży zagranicznej, połączonej ze 
zwiedzaniem- szeregu miast, leżących ńa trasie 
wycieczka.

Spędzenie urlopu w kraju ma jeszcze jedną 
stronę ododatnią. Oto przynoś' z sobą ooczu- 
cie dobrze spełnionego obowiązku obywatel­
skiego, bowiem każdy wyjazd zagranicę, to u- 
mniejszanie kapitału dewiz, które państwu są
przecież tak potrzebna na zakup surowców,
niezbędnych dla utrzymania produkcji przemy­
słowej na obecnym wysokim poziomie.

bramce.
Błotniste boisko utrudniało w znacz­

nej mierze grę.
Zawody prowadził p. Rychter ze ślą­

ska naogół obieflctywnie, popełniając je­
dnak szereg przeoczeń. Arbiter mecz 
ocenił grę jako równorzędną j jego zd 
niem, bardziej zasłużony byl by raczę, 
wynik remisowy. Wygrała drużyna gra 
jąca z większym szczęściem. Łodzian r 
lepsi technicznie, Zagłębie nadrabiać 
braki ambicją.

Kierownik drużyny łódzkiej za naj­
lepszego zawodnika swej drużyny uwa 
ża Michalskiego II, który byl duszą ca 
tej drużyny.

Widzów z powodu niepogody około 
2000.

Skandalicznie zachowywała się na 
meczu t. zw. galeria, obrzucając sędzie­
go podczas całej gry nienadającymi się 
do powtórzenia epitetami. Z boiska sę­
dzia schodził pod opieką policji.

Inne mecze o wejście do Ligi dały następu­
jące wynik':

w Lublinie miejscowa Unia — warszawska 
Legia 1:0

w Poznaniu: Gryf — Śląsk Świętochłowi­
ce

w Stanisławowie Revera z lwowskim' Czar­
nymi l;0

w Wilnie Makabi z brzeską Pogonią 1:1.

Sensacje ligowe
ŁKS REMISUJE Z RUCHEM

Wczorajsez rozgrywki ligowe ńie pozbawio­
ne były sensacyj. Największą z nich to remi­
sowy wynik meczu ŁKS z Ruchem w Łodzi 
oraz porażka Warty w Poznaniu ze Śmigłym.

Wyniki wczorajszych spotkań 1'gowych by­
ły następujące:

AKS — Pogoń 3:1 (9:0)

Znaczny wzrost
WKŁADÓW W PKO W CZERWCU

Czerwiec przyniósł znaczny w-rost 
wkładów cszezędaiościcwyijh w PKO. 
wyntosząc-y przes-zio 12 milionów aSo- 
tyęh. Również stale wzrastająca 1-czba 
książeczek oszczędnościowych powię­
kszyła się w tym miesiącu o da-lsae 
49.800. Ogólna liczba czynnyth książe­
czek osTCizędnoścowych PKO wynosi 
na koniec czerwca 3.197.500, — wobes 
2.920.000 na koniec ub. r.

Dyrektorka szkoły
POD ZARZUTEM SPRZENIEWIERZA JĄ
Dzisiaj rozpoczyna się w Sądzie okręgowym 

w Sosnowcu proces przeciwko dyrektorce pań 
stwowej szkoły żeńskiej w- Sosnowcu Helenie 
Leśniakowej, oskarżonej o sprzeniewierzeń e 
około 4000 zł z powierzonych jej p-eniędzy 
przez kuratorium- okręgu szkolnego.

Na rozprawę, która zapowiada się sensa­
cyjnie, powołano kilkudziesięciu świadków z 
Zagłębia i Warszawy. Proces potrwa przypu­
szczalnie kilka dni.

Skazanie ku^ca będzińskiego
ZA SFAŁSZOWANIE WEKSLA

Sensację w-sferach kupieckich Będzina wy­
wołał proces, wytoczony znanemu kupcowi ży­
dowskiemu Aronowi Ungerowi o fałszerstwo

Unger został oskarżony przez przemysłowca 
będz ńskiego Lichtenfelda o sfałszowanie jego 
podpisu i puszczenie weksla w obieg. Jeden ze 
sfałszowanych weksli znalazł się w rękach za­
rządu fabryki okuś budowlanych w Radomiu.

Sąd okręgowy skazał Urgera na 7 miesięcy 
więzienia z zawieszeniem kary na 5 lat.

X PIORUN UDERZYŁ W T>OM. Podczas o- 
negdajs-zej burzy, jaka przeszła nad Zagłęb em 
piorun uderzył w dom Lisa w Strzemieszycach. 
Dom spłonął wraz z zabudowaniami gospoda r.

Prosimy naszych zamiejscowych 
i miejscowych
P. T. Prenumeratorów 

O WPŁACENIE PRENUMERATY 

za lipiec 1938.
wyiiawmcm „itiinerd /milMii'*

ŁKS — Ruch 2 2 (0:l)
Polonia — Wisła 2:3 (1:0) 
Warta — śiiugły 2:3 (1:0)
Cracov»a — Warszawianka 1;5 (1:2)

O mistrzostwo kl. A.
rNKOWNIA — CZARNI 2:0 (0:0)
Obie bramki strzelił Karch. Sędziował do- 

•rze p. Parzniewski

ÓEW — SOSNOWIEC 3:2 (3:1)
Zew zdobył dwa punkty w spotkań u z sil- 

:ym ■ ratownikiem. Sędziował p. Żulichowaki. 
•?rzedmecz rezerw 3;2 dla Sosnowca.

KEM STARY BIELEC — BRYGADA 
(STRZEMIESZYCE 5:3 (2:2)

W Łowai.yskim meczu rozegranym w Strze- 
.nieszy-ach C-klasowy KSM Stary Sielec wy­
grał zasłużenie z mejscową B-klasową Bryga­
dą w i+esunku 5:3.

KRONIKA SPORTOWA
OTLLS MOODY MISTRZYNIĄ 
WIMBLEDONU

W turnieju tenisowym o mistrzostwo świa­
ta w Wimbledon e rozegrano finał gry poje­
dynczej pań między Amerykankami Wills 
Moody i Jaćobs, w którym 7-krotna mistrzyń, 
świata Wills Moody pokonała Jaco-bs w 2 se­
tach 6:4, 6:0, przy czym walka rozstrzygnęła 
się w p erwszym secie, gdy Jacobs naderwała 
sobie śc ęgno j w drugim secie rola jej ogra­
niczyła się do wytrzymania gry do końca.

W grze podwójnej panów Amerykanie Budgi 
i Maco zdobyli mistrzostwo, bijąc parę nie- 
rn ecką Henkel — Metaksa w 4 setach: 6:4 
3:6, 6:3 i 8:6.

ŁÓDŹ — ŚLĄSK 61:43
Mecz lekkoatletyczny pań Łódź — Śląsk, ja* 

ki odbył się wczoraj w Katowicach zakończył 
się zwycęstwem łodzianek w stosunku 61:43.
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Ostateczne wyniki
XI międzynarodowego raidu A? 1938

l«l

Klasa V. 4) Witold Rychter Chevrolet — 
Z30.919; 5) Aleksander Mazurek Chevrolet — 
230,631; 3) Wacław Karczewski Chevrolet — 
220,892; 2) Artur Zajdel Hudson—188.342.

Klasa IV 11) Hana Rauch Mercedes-Benz— 
235.081, 10) Franz Emminger Mercedes-Benz 
—254.335, 8) Walter Iffland Mercedens-Benz 
—231,248, 9) Uaul Faby Mercedes-Benz. — 
227.337, 7) Gunter Wimmer Adler — 225.016.

Klasa III. 19) Jerzy Strenger Citroen-Legerc 
—227.997, 17) Tadeusz Poczesny Citroen-Le- 
grere—227.0112, 2,1) Stefan hr. Tyszkiewcz 
Mercedes-Benz—225.894, 10) Krzysztof Sie­
dlecki BMW 320—221.195, 20) Donat Chroll 
Frolewicz Wanderer W 24—216.437, 18) Woj­
ciech Rogoziński Citroen-Legrere—173.437.

Klasa II 29) Stanisław Szwarestein Lancia- 
Aprilla—236,548, 28) Wojciech Kołaczkowski 
Lancia-Aprilia—234.846, 27) Leopold Polturak 
Lancia-Aprilia—234.703, 23) Fritz v. Hanstein 
Hanomag—232.589, 24) Eckard v. der Miihle 
Hanomag—230.805, 22) Karl Haeberle Hano­
mag—230.246, 25) Meyer Hanomag—228,573, 
30) Irena Kuncewicz Opel-Olympia—152.602.

Klasa I 40) Jan Ripper Fiat 1100—237.500, 
39) Renato Ghisalba Fiat 1100—237.216, 42) 
Stefan Pronaszko FJ.at 1100—236.008, 35) 
Walter Fritschng DKW—253.500, 41) Stani­
sław Żychoń Fiat 1100—233.495, 38) Helmut 
Gross DKW—233.10S, 48) Peter hr. Orssich 
Adler Trunspf — 231.742, 50) K. Parizek Sko­
da—230.800, 51) Michał Szachowski Skoda — 
230.659, 47) Rudolf Eauerwein Adler Trumpf 
—227.961, 49) Kazimierz Kamińsk DKW Son- 
derki.—226.866, 56) Peter Max Muller DKW 
—223.777, 45) Hugo Steiner Hansa—220.375, 
61) Stefan Kosobudzki P. Fiat 508—219.864, 
54) Heinz Seide DKW—217.822, 52) Jan Dą­
browski Skoda—215.932, 35) Gustaw Menz D.

K. W.—215,985, 32) Fritz Tragner DKW — 
313.709, 43) Otto Koch-Bodes Hansa—2115.589, 
46) Paul v. Gu-lleaume Adler Trumpf—210.879 
60) Aleksander Petzen P. Fiat 508 — 207.085, 
59) Roderyk Wiedman P. Fiat 508—199,247, 
58) Stanisław Różycki P. Fiat 508—195.541, 
56) Tadeusz Witanowski P. Fiat 508—191.952, 
555) Jastrzębski P. Kat 50&—137.716, 54)
Władysław Pożerski P. Fiat 508—109.977.
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KINO „EDEN11
I) Najciekawszy detektywno-salonowy film

„Zamek tajemnic"
w roli głów.: Ray Milland, Heather, Angel
II) Na;dowe:pniejsza komedia polska

„Trójka hultajska"
w roli gł.: Sielański, Kondrat, Banita

Bocz. I seansu '“.30 w niedzielę o g. 15.30

Podczas miesięcy letnich, nieocenionym 
aparatem w sklepie każdego kupca jest

przewietrznik elektryczny
Do nabycia na dogodnych wa­
runkach w sklepie elektrowni

ELEKTROWNIA OKRĘGOWA
W ZAGŁĘBIU DĄBROWSKIM, S.'A.

PROGRAM RADIOWY
POLSKIE RADIO W DZIEŃ ŚWIĘTA 
NARODOWEGO STANÓW ZJEDN.

W pon:edziałek dnia 4 bm. o godz. 18.10 or­
ganizuje Polskie Radio koncert, mający na ce­
lu uczczenie święta narodowego Stanów Zje­
dnoczonych Ameryki Północnej. Koncert ten 
zaprezentuje polskim radiosłuchaczom kilka 
aspektów amerykańskiej muzyk' współczesnej. 
Z muzyki poważnej — Kwartet smyczkowy nr 
2 Fryderyka Jacobiego, który wykonany bę­
dzie w radio po raz pierwszy; z twórczości 
wokalnej — pieśni Edwarda MacDowella, wy­
bitnego kompozytora o znaczeaiu światowym; 
z muzyki jazzowej — znaną już powszechnie 
Rhapsody in Blue Gershwina.

PONIEDZIAŁEK, 4 VII. 1938 R.
5,15 Audycja poranna, płyty — 6,20 Muzyka 

z płyt — 6,45 Gimnastyka — 7,00 Dziennik 
poranny — 11.57 Sygnał czzeu — 12.05 Au­

dycja południowa — 15,50 Wiadomości bieżące 
15,05 „Radiofonizacja kraju" — 15,10 Giełda 
zbożowa — 15,15 Lato na wsi — powieść Sta­
rego Doktora dla dzieci — 15,30 Gawęda o 
literaturze — 15,45 Wiadomości gospodarcze 
16,00 Kompozytorzy północy, koncert — 16,45 
,,Galapagos", felieton — 17.00 „Soja i jej zna­
czenie", pogadanka — 1710 Koncert solistów
17.50 Chwilka społeczna — 18,00 Pogadanka 
sportowa — 18,10 Koncert muzyki amerykań­
skiej — 19,00 Audycja żołnierska — 19,20 Po­
gadanka aktualna — 19,30 Stare fraszki i no­
we melodie — w układzie Tadeusza Mar­
kowskiego — 20,45 Dziennik wieczorny — 
20,55 Pogadanka aktualna — 21,00 Transmi­
sja z Krakowa; Władysława Orkan: ,,Miłość 
pasterska" — 21,10 Lekkie melod'e i piosenki
21.50 Wiadomości sportowe — 22,05 „Z życia 
Zagłębia Dąbrowskiego" — 22,00 Najnowsze 
przeboje taneczne, płyty — 23,00 Ostatnie 
wiadomości dziemfka wieczornego, Komuni­
kat meteorologiczny.

— Skąd wzięła się cebula w mojej koszuli 
satkowej 7

— Bo nie mogłam znaleźć torby do zakupów!

KINO

Warszawska 18

Po gruntownym odbudowaniu kabiny po pożarze
dziś kino czynne!!

„CAFE METROPOL”
W roli gł.: LORETTA YOUNG i TYRONE PO^WER. 

„ „ZDRADZIECKI WĄWÓZ” 
W roli gł. KEN MAYNARD.

BILETY OD 25 GR.

DROBNE OGŁOSZENIA

POMNIKI
i rzeźby artystyczne 
oraz wszelkie wyroby 
betonowe poleca ta­

nio „Wiktoria" Dąbro­
wa, ul. Narutowicza 
41, tel. 68-436. Dogod­
ne warunki płatności! 
Robota gwarantowa-

ZGUBIONE 
DOKUMENTY

KARTA 
wojskowa — wydana 
przez PKU Sosnowiec, 
akt ślubny i wyciąg 
z ksiąg ludności wyda- 
ne w Sosnowcu na im ę 
Bolesław Nidecki zo­
stały skradzione. 3068

KINO
1MB

IM

DZIŚ OSTATNI DZIEŃ! Wspaniały polski film

jnouu nze HiEsnaw 
Melodramat osnuty na tle wodewilu Krumłowskiego. 
Reżyseria E. Bodo. W rolach głównych:
Grossów na, Sielański, Żabczyński i inni.

KINO-TEATR 

„PffllT 

l. toarcinkomsKi 

i S-ka 
w Sosnowcu

Mn. Kino Pałace

Dziś rewelacyjny program!
1) Przepiękny romans miłosny p.t.

„Królestwo za pocałunek** 
w roli sl. DICK POWELL. 2) Film sens»cy|ny

„DETEKTYW HELENA G.“ 
w roli kobiety-detektywa BETTE DAVIS

Bocz. o godz. 17.30 w niedzielę o g. 15.30 Bilety od 25 gr. Ceny miejsc od 25 gr.

FERRY ROCKER

Przekład Eugeniusza Bałuckiego
------- 31)

InspdktoT i sierżant i sierżant przesunęli stół 
pod okno. Z wyjątkiem Prebbłe‘a wszyscy opuścili 
salon.

Dochodziła czwarta, gdy John Harrigan został 
wezwany do przesłuchania. Ku jego wielkiemu za- 
dowoleniu trwało to bardzo 'krótko.

— Chcę wiedzieć tylko ta, co ma bezpośrednią 
łączność ze sprawą. Kiedy pan widział po raz 
ostatni pana Arch:e‘go Lawrence‘a? _

— Wczoraj wieczorem. Przy obiedzie.
— Jakie wrażenie na paimr zrobił?
— Zdawało mij się, że był trochę podniecony. 

Jad! mało. O ósmej poszedłem do swojego pokoju.
— Co pan tam robił?
— Czytałem. Około dziesiątej położyłem się 

do łóżka.
— Nie słyszał pan w nocy hałasu albo jakich 

dziwnych szmerów?
— Nie. Chociaż... przepraszam. Zbudziłem się 

przed północą — na korytarzu zupełnie wyraźnie 
trzeszczała podłoga, jak gdyby ktoś tamtędy prze­
chodził To się nie powtórzyło, więc -zasnąłem 
wkrótce.

Po pięciu minutach John się zmów znalazł w 
hallu. Odniósł wrażenie, że jego zeznania nie miały 
najmniejszej wartości dla inspektora. Nie powie­
dział o zalepieniu pudełka ze si|prwcką i z ampułka­
mi. Osądził, że postąpi rozsądniej, jeśli o tym za­
wiadomi inspektora Hardy‘ego.

Jeszcze nie było piątej, jednak Dorota Elf ord 
jużczekała na umówionym miejscu. Ta drobna oko­
liczność napełniła Johna uczuciem niezmiennej ra­
dości. Dziewczyna wydała mu się jeszcze bardziej 
czarująca niż wczoraj.

— Dzień dobry pani! — zawołał promieniejąc. 
Strasznie się obawiałem, że znów będzie desacz padał.

— Przyszlabym, gdyby nawet lało jak z cebra 
— odpowiedziała Dorota.

Zdawało się, że nie sprawiło jej to przykrości, 
ż: John f?rzytrzymał jej dłoń dłużej, niż należało.

— Przecież musiaiam wiedzieć, co się u was 
dzieje! — ciągnęła. — Dziś rano jeździł pan z Ran- 
kinem do miasteczka, wrócił pan samochodem, a 
później przeleciał motocykl z przyozepką, w którym 
siedzieli policjant i jakiś cywilny jegomość. Jestem 
okropnie ciekawa, co to wszystko znaczy.

John też pałał niecierpliwością obwieszczenia 
niezwykłej nowiny. Wytrzymał parę chwil, by spo­
tęgować wrażenie i rzekł wreszcie:

— Wczoraj wieczorem w bardzo dziwnych oko­
licznościach zmarł Archie Lawrence.

— Archie? Kto to jest? Stary czy młody?
— Młody. Lekarz przypuszcza, że jego obruli... 

no, ,i dlatego zjechała komisja policyjna. Ustalają 
przyczynę śmierci. Wszystko razem wzięte przed­
stawia się bardzo zagadkow.

— Wcale się temu nie dziwię, bo nie wyobra­
żam sobie tego domu bez tajemnic. Nie chciala- 
bym za nic tam służyć albo mieszkać — tak się boję 
ludzi z Lawrence Court, że umarłabym na pewno 
ze strachu. Na przykład, wie pan o tym, że Prebble 
włóczy się w nocy po okolicy?

John nadstawił uszu.
— Nie. Mówi pani, że się włóczy po nocach? 

A po co?
— Nie wiadomo. Tatuś zasiedział się wczoraj 

w miasteczku do północy. Gdy w powrotnej drodze 
przechodził kolo majątku Lawrence‘ów, ujrzał 
Prebble‘a w parku. Prebble też spostrzgł ojca i 
schował się prędko za drzewo.

— Nie widzę w tym nic szczególnego — od- 
ipas-ł rozczarowany John. — Może chciał odetchnąć 
świeżym powietrzem alb cnie mógł spać..- Dowiem 
się jednak, czy powiedział inspektorowi, że o dwu­
nastej w nocy nie byl w swoim .pokoju. Może to rtiieć 
swoje znaczenie, ponieważ Archie Lawrence zmarł 
w altanie.

— W altanie? Nie wiem, gdzie ona jest. A co 
było przyczynią śmierci ?

— Trucizna! — oświadczył grobowym głosem. 
— Właściwie to jeszcze nie jest ustalone dokładnie 
i pana postąpi bardzo rozsądnie, jeśli o tym nie bę­
dzie opowiadała.

— Ozy on nie był kokainistą? Tatuś mówi, że 
on wąchał taki biały proszek.

Byl to zupełnie nowy szczegół! Wyglądało na 
to, że Archie Lawrence m:al całą apteczkę.

(c. d. n.)
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